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Pośtednict 50 Konticyi nu Węgrzech. 

Kraków, 10 czerwca (PAT). Radiotelegram 
t Paryżu do Budapesztu z dnia 8 bm., przejęty 
przez stacyę krakowską. 

Do rządu węgierskiego w Budapeszcie. 

Rządy sojusznicze i sprzymierzone  zamie- 
rzają powołać przedstawicjeli rządu węgierskie- 
go do Paryża przed konferencyę pokojową i 
tam «badać poglądy w sprawie sprawiediiwych 
granic Węgier. Właśnie w tej chwili Węgrzy 
rozpoczynają gwałtowne, nieusprawiedliwione 
ataki na Czecho-Slowaków i napadają Slowa-| 
czyznę. Tymczasem mocarstwa sprzymierzone | 
i sojusznicze okazały już swą wolę poleżenia 
kresu wszelkim niepotrzebny krokon wojen- 
nym, zalrzymując dwa razy armie rumuńskie 
i nie powwałzjąc im maszorować dalej na Bu- 
dapeszt. Zatrzymują też armie scibsko-francu- 
skie na poludniowej granicy Węgier. W tych 
warunkach rząd węgierski zostaje formalnie 
wezwany do położenia kresu atakom przeciwko 
Ozecho-Słowakor. W razie nieuczynienia tego. 
rządy sprzywierzone i sojusznicze są abzolutnio 
zdecydowane ucłec się natychmiast do osta- 
tecznych środków ceiem zmuszenia Węgier do 
zaprzesiania kroków wojennych i do zastoso- 
wania się do niczachwianej woli rządów sprzy- 
mierzonych, aby zmusić Węgrów do szanowa- 
pia ich nakazów. Odpowiedź na ten telegram 
ma być dana. w przeciągu 48 godzin. 

Podpisano; Olemtncea u, przewodnriczą- 
ey konferencji pokojowej. 

Wiedeń, 10 czerwca. (PAT). 

Biuro koresp. donosi z Budapesztu: 

Komisarz ludowy dla spraw zagranicznych 
węgierskiej republiki rad, Bela Khun, przesłał 
wskutck tologramu iskrowego prezydenta kon. 
Rrencyi pacyskiej Ciemenceau do wiedsń- 
kiego posła republiki węgierskiej nastepujące 
pismo: 

Rząd ropul:liki węgierskiej przyjmuje z rado 
ścią do wiadomości zamiar mocarstw  sprzy- 


Wiedeńskie 


mierzonych i zsojnszonych zaproszenia republi. | dzie pan musiał zdać rachunek. 


ki węgierskiaj na konlerencye paryską. We 
gierska republika rad nie żywi zamiarów nie 

przyjacielskich wóbee żadnego narodu świata ł; 
pragnie żyć z wszystkimi narodami w przyjaźni 
i pokoju, ponieważ mie uznaje zasady intc- 
gradności terytoryalnej. Nie miała ona zamiaru 

atakowania republiki czesko-słowackioj i jej 

Wł stanuje. Życzyła ona sobie i życzy z ludem 

tej republiki zawsze żyć w przyjaźni i pokoju. 

Ona uznaje rawsze linię domarkacyjną, ustano: 

wioną konwencją militarną z 15 listopada 1918. 

Republika konstatuje z ubolewaniem, żb wojska 

republiki czesko- słowackiej, królestwa Rumunii 
1 Jugosławii, naruszając prestige państw koa- 

ei i lamiyc równocześnie konwencyę wojsko- 

wą, zawartą 13 listopada 1Vt8 roku wpźlłły do 
obszarów węgiwskioj republiki rad i zagrażaly 

jej istnieniu tak, że zmuszeni ostatecznością 

chwyciliśmy za broń, Przyjmujemy z radością 

do wiadomości, że państwa koaliepi nakazały 

republice czesko-słowackiej, krółestwon Rumi 

nii i Jugosławii zaprzestać. ataku, Zniewoleni 

jesteśmy stwierdzić, że wymienione państwa 

niewypcłniłiyrozkazukoalieyvi, — 

[ch ofenzywa mamata się jedynie wskutek na- 

Bzego kontrataku, a ich wojska znajdują sią je 

ezeza ciagle w obrębie linii demarkacyjnej, u 

btanowionej konwencyą z 15 listopada. Rząd 
węgierski republiki rad wyraża ponownie swĄ 
gotowość zaprzestania kroków wojennych w €o 

lu uniknięcia niepotrzebnego przelewu kewi, © 
tle państwa koalieyi zdołają przeprowadzić po: 
słuch rozkazom swoim u republiki cezesko-słó 

wackiej i n królestwa Rumunii i Jugoslawii. -— 
W celu zaprzestania operacyj wojennych, prze 

prowadzenia postanowień konwencyi wojsko 

wej z 18 listopada, jako też w celu uregulowa- 
nia spraw, stojących z tem w związku i prowi 

gorycznego uregulowania  kwestyi gospodar- 
pzych. Uważalibyśmy za potrzebne, aby ze stra- 
ny państw intercsowanych byli wysłani dele. 
gaci i ażeby komisya, złożona z tych delegatów, 
pod przewodnictwem zastępcy państw koalieyi, 
zebrała się w Wiedniu Rząd węgierskiej ropt 
bliki rad jest zotów do wszystkiego, co może do- 

prowadzić sprawiedliwy i słuszny pokój i wza- 
jemne porozumienie między narodami, ażcby 
uniknąć dalszego przełowu krwi. 


Wiedeń, 10 czerwca (Telef. pryw.) Pisma wie- 
leńskie przypisują nador doniosłe znaczenie no- 
cie. którą Clemenceau wysłał do rządu Beli 
Kuna. 5Sonn- und Montagszciiung« pisze, że 
nota Clemenceau stanowi wprost sensacyęq dnia. 
i wywarła w wiedeńskich kołach politycznych 
«wielkie wrażenie. Nota fralc. proz. ministrów 
śłanowi dowód, że koalicya czuje się za słabą 
i wojsk nowych na Żaden front już wysłać nie 
może. Doniosłe znaczenie ma też fakt, że Cle- 
menceau wysłał notę do Bedi Kuna w chwili, 
gdy w Wersalu rozstrzygnąć się mają losy Nie- 
miec. Krok ten francuskiego prezydenta mini- 
strów zmienił niewątplim ie sytuacyę na korzyść 
Niemiec. Koalicya nie ma prawdopodobnie do- 
Być siły, by narzucić Niemcom warunki. Njem- 
cy stang tedy do konferencyi z koalicyą jak 
równi z równymi. 

Tisma poniedziałkowe zaznaczają równocześ. 
hie, że trudno było dotychczas stwiordzić, czy 
hota, którą Bela Kun rzekomo otrzymał z Pa- 
ryża, jest wogóle autentyczną. Pewne sfery w 
(Budapeszcie wyrażają obawę, że nota nie po- 
phodzi weale od Clemenceau, lecz jest zwykłym 
podstępem rządu czeskiego, celem wstrzymania 
ofenzywy węgierskiej. kati tąy, 
+ »Morgen« donosi z Budapesztu: i 

Gdy nota francuskiego prezydenta ministrów 


pycha do Budapesztu, zwolał Bela Kun = 


ythmfast posiedzenie wielkiej rady robotniezo- 


żołnierskiej, składającej się z 500 głów. Rząd 
węgierski sprawdzi wprzód. autentyczność no- 
ty a następnie rozstrzygnie rada robotniczo: 
żołnierska meritum odpowiedzi, jaką rząd wę” 
gierski ma przesłać koalicyi. 


Rózruchy boiszewickie w Zugłehiu. 


Z Zawiercia donoszą do »Gazety Porannsja 
pod datą 8 b. m.: 

Wezoraj wybuchły tu poważne zaburzenia o 
charakterze bolszewickim, Zabito komisa: 
rza połicyi i kilku policyantów. 
Miasto jakoby opanowali bolszewicy. Dla stłu 
raienia rozruchów wysłano wojsko. Wogóle w 
calcem Zaglębiu aż do Częstochowy daje się zau: 
ważyć wytężona agitacya bolszewicka, usiłnie 
wspomagana przęz wpływy. miemiecko-żydow- 
skie, 


Niemcy udlektją z Górnego Sinska, 


»Ziemia Lub.e donosi z Katowic: 

Popłoch wśród ludności niemieckiej ə zra- 
sta z każdą chwilą, Na niektórych ko. 
palniach wypłatę zaliczek zamiast 1 czerwca u- 
skutoczniono już we środą i robotnicy żądają 
natychmiast całej wypłaty, twierdząc, że 
po wejściu Polaków, Niemcy umkną z pieniędz- 
mi » 

Urzędnicy niemieccy mają otrzymać pensye 
urzyrniosięczne. 

Ucieczka hakatystów w gląb Niemiec wzma- 
ga cig w dalszym ciągu. Nie pomagają odezwy 
rządu, nawołujące do spokoju i zaprzeczające 
pogdoskom 0 wkroczeniu Polaków. Do powięk: 
szenia paniki przyczynia się niemało rozsyłanie 
db wszystkich działaczy” krzyżackich listów, pi- 
sanych na maszynie treści następującej: 

*Stwierdzono, że pan jest czynnym od lat 
szenagii w zostmarkvereiniee i znanym jako a- 
gltator i podżegącz. Po wkroczeniu naszych bę- 


Komitet polskie. 


Walki na wschodnim froncie. 


Warszawa, 10 czerwca. (PAT; Komunikat 
sztabu penralnego wojsk polskich z T b. m.: 

Front galicyjsko-wołyński. — 
Wysunięte przed masz front w Galicvi patrolo 
naputkałv na zdezoreanizowane bandy ukraiń- 
skie, grabiące ludność polska 1 ruską. FO. 
łynid pod Ratałówką toczy się zacięta walka 
z atakującymi bez przerwy oddziałami bolsze 
wików. i 

Front poleski. Bez zmiany, 

Front litewsko-białoruski. Oży- 
wiona działalność i utarczki patroli wywiadow- 
czych. 

Warszawa, 10 czerwca (PAT). Komun 
sztabu genoralnego wojsk polskich z 6 P, m.s 

Front galicyisko-wolyúski Wo 
wsckodnioj Galicyi sytuacya bez zmiany. Na 
Wołyniu nad Styrcm nieprzerwanie ożywiona 
działalność. 

Frant poleski i front 
sko-białoruski. Bez zmiany. 

Warszawa, 10 czerwca, (PAT). Komunikat 
sztabu genralnego wojsk polskich z 9 b. m.: 

W Galicyi wschodniej spokój na całym fron- 
cie. Na Wołyniu bezowocne ataki bolszewików 
na nasze pozycye na zachód od Radziwiłłowa. 
Na północ od Nafałówki utarczki naszych pa- 
troli z uzbrojonemi bandami chłopskiemi. 

Front poleski.' Bez zmiany. 

Tront litewsko-białoruski, Uda- 
tnym wypadem na wieś Ogirewicze oddziały 
wileńskiego pułku zadały bolszewikom bardzo 
ciężkie strafy w zabitych i rannych. Przytem 
zdobyto kulomioty i wzięto jeńców, Poza tem 
na całym froncie wzmożona działalność wy wia- 
dosycza. 

W zastępstwie szefa sztabu generalnego: 
Haller, pułkownik, 


Uzednie piństow czesko-Słowiickie90 
pzzez Bolske, 


Praga, 10 czerwca. Dzienniki tutejsze zamic- 
szezają następująco ismo prezydenta Pade- 
rewskiego, datowane »Paryż, 81 majac, do mi- 
nistra spraw zagranicznych czesko-slowackiej 
republiki Benesza: = 

sPanie ministrze! W odpowiedzi na pismo 
W, Dkscelencyi z 28 maja, w którem W. Eksce- 
lencya donosi, że państwo czesko-słowackie za- 
jo miejsce między niezałeżnemi i suwerenne- 
mi państwami, pozwalam sobie W. Ekscelencyi 


lite w- 


donieść, że rząd polski czuje się szczęśliwym, 
uznając niczawisłość i suwerenność czesko-Sło- 


wackiej republiki. 


»Od czasów najdawniejszych łączą oba naro- 
dy węzły tradycyjnej przyjaźni. Ten związek 


historyczny wzmocnił się jeszcze przez to, że- 


śmy równocześnie naszą niczawisłość uzyskali 
przez tę wojnę i uwolnienie ludów, jak niemniej 
przez to, że zapewniony nam został trwaly i 


hezpośredni pokój. Polska ma nadzieję, że sto- 
sunki, podjęte między państwem polskiem I eze- 
sko-słowackiem, przejęte będą tym duchem 
przeszłości i teraźniejszości, i przyczynią się do 
bezpieczeństwa i pomyślnego rozwoju naszych 
krajów. o, r 


I 
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Obrady nad granicami Polski. 


Kraków, 10 czerwca (PAT). Radiotelegram 


stacyi krakowskiej z Lyonu z dnia 9 bm.: 


W niedzielę rano Rada czierech (zredukowa- 
Da do trzech z powodu wyjazdu p. Orlanda) ze- 
brała się u prezydenta Wilsona, rozpatrując w 


dalszym ciągu kontuprepozycye niemieckie, — 
Pp. Wilsan, Lloyd George i Clemenceau zajmo- 
wali się sprawą granic niemiecko-polskich. W 
niedzielę rano i po peł. obradowało również 
wiele komizyj: belgijska, odpowiedzialności, fi- 
nansowa, komisyą dla sparw lewego brzegu Re- 
nu, dia sprawy jeńców. odpowiedziałności i no- 
mych państw Czecho-Słowacyi i Polski. W po- 
niedziałck rano mają rozmaite komisye zdąć 
sprawozdanie z prac nad kontupropozycyą nie- 
miccką, ale jest prawdopodobnom, że dla nie- 
których z nich termin do przedłożenia 6prawo- 
zdania będzie przedłużony. 


Plebiscyt na Górnym Siąsku. 


Paryż, 10 czerwca, (PAT.) Wadług dzienników 
paryskich, sprawa Górn. Śląska ma być zala- 
twiona sposobem plebiscytu. “Prasa frascuska 
występuje przeciw temu projektowi. 


l „Jedanoh haibi Ta 
Fasa wedgisła a stiajki 48 Farti, 
Wiedeń, 10 czerwca (Telef, pryw.) Fima wie- 

deńskie omawiają na miejscu kaczelnem -straj- 
ki we Francyi i wyrażają nadzieję, że strajki 
to wpłyną na zmianę warunków pokojowych 
w kierunku korzystaym dla Niemiec, = Dor Mor- 
gene pisze: Sytuacyę Niemiecwnacznie popra- 
witi robotnicy francuscy i angielscy, protestit- 
jąc na zgromadzeniach przeciw zbyt ciężkim 
dla Niemiec warunkom pąkojewym. Inperya- 
liści we Prancyi i Anglii drżą. We Prancyi sze- 
mzą się strajki a proletaryat całego świata za- 
mierzą urządrić trzechdniowy siuwrajk general. 
ny, by zmusić imperyalistów w Paryżu i Lon- 
dynie do pokoju »sprawiedliwegoc. ladość ta 
prasy wiedeńskiej i berlińskiej jest jednakże 
pra wdopodobnie nieuzasadnioną, gdyż z Rot- 
terdamu i Berna nadeliodzą wiądomości, ża 
strajki we Francyi nie mają charaktena poli- 
tycznego, s} raczej wynikiem walki klasowej. 


Wilson o traktacie pokojowym. 

Paryż, 10 czerwca (PAT). »Matinc donosi, čo 
Wilson dowiedziawszy się © kontrpropozycy:? 
niemieckiej powiedział: Mam tę świadomość, że 
nasz projekt układu nie narusza żadnej z moich 
zasadzGdybym miał odmienne przekonanie, nie 
wahalbym się przyznać do tego i próbowałbym, 
błąd naprawić. Ale traktai, który wygotowa-, 


liśmy, jest calitowicięczgadny z moimi 14 wii 


ktami. 
Sojusz francusko-włoski. 


Zurych, 10 czerwca. Jak donosi »Secolos £ 
Paryża, przedstawiciele Włoch zgodzili się na 
zakaz polączenia się Austryi z Niemcami pod 
warunkiem, że natychmiast po ukończeniu prac 


|ikonferencyi zawarty zostanie sojusz pumiędzy 


Włochami a Francyą. Dalej otrzymały Wlochy 
zapewnienie, że federacya państw nadduna)- 
skich nie zostanie utworzona. W ten sposób 
sprawa stosunku Aaustryi do Niemiec zostala 
zalatwiona po myśli Francyi, 


Strajk we Francji upada. 
Wiedeń, 10 czerwca (PAT), Wiedeńskie biu- 
To koresp. donosi iskrowo z Paryżą: "m". 
Strajk zmniejsza się. Porządek i,epokój nie 
zostaly zakłócone. " SLA 


Niemcy na Górnym Siąsku. 


Wiedeń, 10 czerwca, >N, W. Journale Gono- 
gi z Berlina: 

Rząd niemiecki kończy już pfzygotowania 
militarne przeciwko niebezpieczeństwn połskie- 
mu na Górnym Śląsku, Wedle wiadomości z 
dobrego źródła, juź w tyci dniaeli przybędą na 
Śląsk znaczne posiłki niemieckie. Wojska te. 
dla podniesienia ducha ludności, mają wejść 
do miast wśród głośnej muzyki. A 


Rzekome zajęcie Gdańska. 
- Pod tym tytulem pisze »Kuryar Warszawski» 
pod datą © b. m... 

Dzisiaj jedno z pism warszawskich podało 
w dodatku nadzryczajnym wiadomość. jakoby 
Gdańsk został zajęty przez wojska angielsko 
amerykańskie. Potwierdzenia wszakże tej wia- 
domości nie znaleźliśmy w kołach mzędowyci, 
do których się zwracała nasza redakcya. Cho: 
dzi tu prawdopodobnie ọ fakt, znany już od 
dłuższego czasu, że kilka odziałów umerykań- 
sko- angielskich pilnuje w porcie gdańskim ła. 
dunków żywnościowych. Wedlug mformacyj u 
rzędowych jednak ta Kontrola nie ma nic 
wspólnego z desantem w szerszych rozmiarach. 


koalicya wobet panstw nadbułtyckich. 

Kowno, 10 czerwca. (LBI). Pełnomocnik ło- 
tewski p. Mejerowiez. jak donosi lotewskio 
Biuro prasowe, wyjechał z Paryża do Libawy 
W Paryżu utworzyła się komisy państw nad: 
bałtyckich, która ma na celu obronę tych kra- 
jów od wpływu niemieckiego. Angielski Krzyż 
Czerwony wysłał do Łotwy medykamentów za 
5.000 f. szt. natie 


Czesi niezadowoleni z wojny. 


Wiedeń, 10 czerwca (Telef. pryw.) Z Pragi 
donoszą: = 

Wbrew zapawnieniom prasy Czeskiej stwier- 
dzić należy, że w Pradze i w całych Czechach 
brak wszelkiego entuzyazmu dła wojny z Wę- 


ze 


p" ef REM i 


grami. Z powodu sporom panujących w łonie] 


samego rządu, rośnie niezadowolenie wśród luđ- 
ności. Stosunki żywnościowe są z każdym dniom 
gorsze a znaczna część sklepów zamknięta. — 
Syluacya taka doprowadzić może w Czechach 
do poważnych rozruchów, tem groźniejszych, 
że ueszłyby się obecnie z krytycznem położe- 
niem panstwa czeskiego na froncie węgierskim. 


s n ać ! A t a 
Nieme kenia opuayami wasi warenid. 
- Wiedeñ, 10 czerwca (Teief. pryw.) Z Buda- 
posztu donoszą: - 
Operacyami wojsk węgieiskich przeciw Oze- 
chom kierują oficerowie niemieccy. Przed dwo- 
ma tygodniami wyjechało do Dudapesziu za 
zgodą 1 wiedzą cządu niemieckiago 25 sztabo- 
wych oficerów niemieckich, którzy przeprowa- 
dzili szybką reorganizacyę armii i objęli do- 
wództwo nad operacyami wojskowemi. 


Balzo vięse Cere. -- Zaetio Prorrowo. 


Wiedeń, 10 czerwca. (PAT), Wiedeńskie 
Biuro koresp. donosi z Budapesztu: 

Komunikat wojskowy z dnia dzisiejszego 0- 
glasza: Czerwona armia węgiesska postępuje 
zwycięsko naprzód i zdobyłamiastoPre 
szó w (Eperies). 


Domy wiedeńskie na zastaw. 

Wiedeń, 10 czerwca (PAT). Wiedeńskie Bia- 
ro koresp. donosi z St. Germain: 

Ponieważ jak wiadomo francuska komisya 


budżetowa nie zgodziła się na przyznanie Au. 


strył niemieckiej zaliczki w kwocie 75 milio- 
nów franków na aprowizacyc, oświadczyli Pi- 
chon i minister handlu Clementel w komisy, żą 
rząd zamierza przedłożyć labie nowy projekt, 
którego podstawą jest ogólne zaopatnzenie ca- 


lej Europy w środki żywności przez koalicyq.j ? 


Austrya niemiecka chcę dać jako zastaw na 
zaliczkę 75 milionów franków nieruchomości 
miasta Wiednia, saliny, złoto i papiery warto- 
ściowe. Komizya budżetowa przyjęła to oświad- 
czenie rządu do wiadomości. 


Ku czci gen. Iwaszkiewicza. 


Lwów, 10 czerwca (PAT). Przedwczoraj ra- 
no odbyla się wspaniala uroczystość we Lwo- 
wis ku uczozeniu gen. Iwaszkiewicza. Na wzgó- 
mach Cz tadei u godz. 10 odprawiono mszę po- 
lową. Po nabożeństwie prezydent miasta Neu- 
wann wygłosił przemowę do gen. Iwaszkieni; 
cza i podniósł jego zasługi około uwolnienia 
Lwowa. Przemawiali następnie imieniem Ko- 
mitctu obrony narodowej p. Tadensz Czyński 
i reprezentant miejskiej straży obywatelskiej 
dr RRodawski, który podziękował imieniem agó- 
łu obywateli za wytatowanie miasta od inwa* 
zyi. Następnie wręczono gen. Iwaszkiewiczowi 
szabię jako dar honorowy obywatelstwa, po- 
czem przed generałem, sztabem, a także delo- 
gatem generalnym dr Gałeekim odbyła się de 
filada młodzieży szkołnej, która obrzuciła ge- 
nerala kwiatami. Defilada trwała-około dwie 
godziny. Udział tłumów w manitestacyi był ol- 
brzymi, conajmnuej 100 tysięcy osób. Ponieważ 
wiełe osób nie mogło dotrzeć na wzgórze cyta- 
deli, urządzono jeszczó owacyę generałowi w 
drodze z powrotem do kwatery. Wzruszającywm 
byl fakt, że podczas tej uroczystości jakis mło« 
dy uczeń szkoły, liczący około lat 7, wręczy! 
dużą kromkę chleba, jako symbol tego, że ofia= 
ruje to, co ma najdroższego. Po uroczystości 
general odjechał do kwatery, gdzie jeszcze pu« 
bliczność tuwządzilą mu serdeczną owację. 


<AB 
Projekt Rady pzący. 

Warszawa, 8 czerwca (PAT). W ministerstwie 
pracy i opieki społecznej pod przewodnictwem 
ministra Iwanowskiego odbyło się posiedzenie. 
na którem omawiano projekt rady pracy, któ- 
rą ministerstwo pragnie powołać do życia. Na 
posiedzeniu były reprezentowane następujące 
zrzeszenia robotnicze: Rada okręgowych związ. 
ków zawodowych, biuro centralne branżowych 
związków zawodowych. Zarząd polskiego Zje- 
dnoczenia robotników chrześcijańskich, Zwią- 
zek zawodowy pracowników kolejowych, Ra- 
da polskiego stowarzyszenia pracowników i Ko- 
misya Centralna Związków uawodowych. Obec- 
ni byli dalej posłowie ks. Kotula, Harach, Woż- 
nicki, Ziemięcki i Zofia Moraczewska. Zadaniem 
Rady pracy według projektu ma być wydawa- 
nie opinii o wszystkich projektach prac zgło- 
szonych przez ministerstwo na Sejm jak również 


posiedzenia rady i sekey! mają wstęp przedsta: 
wiciele gracy. ą 

"AV dyskusyi reprezentanci centrali związków 
zawodowych zakkwestyonowali dwustronny cha 
rakter rady, stwierdzając niemożliwość współ: 
pracy pracowników z pracodawcami. A także 
udzial oddzielny kategoryi urzędników wył- 
szych technicznych, którzy zawsze pójdą z pra- 
codawcami i oświadczając, że do rady w takim 
gkładzie nie przystąpią. Reprezentanci innych 
zrzeszeń robotniczych maogół zkadzają się a 
brzmieniem projektu Po wysłuchaniu powyćż- 
szych opinij minister zamknal posiedzenie, za- 
ziłaczająę, że uwagi wypowiedziane -przez %po- 
slów i'przedstawicieli zrzeszeń robotniczych bę- 
dą wzięte przez niego pod uwage i rozpatrzone. 


Wiec narod. Zwigzku robotniczego, 


Warszawa, 10 czerwca. Otwarto tutaj zjazd 
narodowego Związku robotniczego. Przybyło 
200 dełegatów. Przewodniczy p, Wojewódzki, 
wiecprezydent miasta Łodzi. Przemawiali=pn. 
Władysiaw Małangiewiez, Chądzyński, Horz 
(z Poznania), dr Bujalski (Małopolska) i Fi. 
cna. Zadaniem zjazdu jest zjednoczenie ruchu 
narodowego robotniczego w polskie stronnicówa 
roboliicze, ogarniające wszystkie dzielnice ł 
wychodźtwo, oraz skcystalizowanie i uchwalenie 
nowego programu, któryby rozpoczął -nowo 
życie proletaryatu polskiego, 


'P. P. $, przeciw komunistom. 


Z Warszawy donoszą 7 bm: Ae ag 

Na weeorajszem posiedzeniu fmkeyi P. P, S, 
w warszawskiej radzie delegatów robotniczych 
przyjęto rezolucvę, której mocą P.P, 5. zrywa 
wszelką współpracę z Kkómunistami na terenie 
rad robotniczych, Za powyższą rozolncyą gło- 
sowała cala frakcya z wyjątkiem 7 głosów. Na 
lerarnem posiedzeniu rady przywódca P, P. 8. 
p. Zaremba, ćdczytując tę, rezolucyę, ośwład: 
czyj, że komuniści zbyt matężyli strunę cierplk 
wości P. P. 5. Struna ta — mówił p. Zarem- 
ba — dzisiaj pękła, Nikt juź joj nie zdoła na- 
wiązać. Uzasadniająe swą decyzyę, przywódca 
P. P. S, zazmaczył, że pantya jego nie moża 
wspólpracować z grupą polityczną, nie uznają: 
cą niepodległości Polski i popierającą wrogów 


ajczyzny. Przeciwko stanowisku b. P. 8. wy 
stępowałł eoltdarnie: komuniści,  bundowegy 


po ercinrgte'* i „Poale Spon“, 
Lewica E, P. S. wydab odezwe, występaijwca 
Pzecrwko zry wani -z komunistami, 
Odrębność Litwy. 
Kowno, 10 czerwca. (LBT). Prezydent 8. Sma. 
tona po powrocie do Kowna w rozmowie, % 
współpracownikiem L. R. P. zaznaczył: Małe 
raństewka, jak Szwocya, Norwegia, Dania na 
wet pod wzgledem zewnętrznym podobne są dę 
Litwy. dök ona z dućha są demokratycznemi 
mimo, że ustrój państwowy jest nie zawsze da 
mokrutyczny, Państwa te pragną nawiązać 4 
Litwą stosunki kulturalne, handlowe i przemy 
słowe. Wszystkie te państwa, wwłaszcza, Sawa 
cya, rozumieją doskonale, ża Litwa jest krą 
jem, który musi zbudować swą naństwowaa 
niezależną od Polski, Rosyi hib Niemiec. = 
W ostatnich czasach najwybitniejsi działacą 
duńscy silnie są zainteresowani sprawą Litwyą 
i starają się poznać jej aspiracye połilyczuą 
oraz kulturę litewską, i 


Zmłuny w stżbie dyplomatycznej. 


Warszawa, 10 czerwca. (PAT). Władysław 
Skrzyński mianowany w kwietniu podso 
kretarzem stanu w ministerstwie spraw zagra: 
nicznych, który jak wiadomo brał dotąd udzial 
w pracach delegatyi republiki na kongresie po. 
kojowym w Paryżu, przybył wczoraj rano da 
Warszawy w towarzystwie radcy iegacyjnage 
p. Porłowskięgo i objal urzędowanie, A 

Podsckretarz stanu dr Wróblewski, kis 
ry pełnił prowizorycznie powiorzone mu funt. 
cye wiceministra w ministerstwie spraw zagra» 
nicznych, obejmuje swoje peprzednie stanowi: 
sko w prezydyum rady ministrów, - > 


Wisaka madu ukrelńskiego na Wegry, 


Do »Słowa Polskiegoc donoszą za Stamislaæ 


'WOoWwa: 


Urzędowe doniesienie ukraińskigo Biura pra. 
sowego jakoby sekretaryat ukraiński przeky” 
wał w Kamieńcu Podolskim są niorawdziwo 
Ozłonikowie sckretaryatu na kilka dni pozai 


o projektach przepisów adminietracyjnych nor-|przybyciem wojsk polskich do  Stanisławową 
mujących prawa i obowiązki pracodawców 1|wyjechali automobilem w kiernnia granisy we 
pracowników. Rada składać się ma w równej|gjerskiej. , 

liczbie z przedstawicieli pracodawców i praco- 


wników po 23 z kaźdej strony, przyczem 
wszystkie gałęzie pracy mają być równomiernie 
reprezentowane przez przedstawicieli wyższych 
pracowników technicznych i biurowych w prze- 
myśle i górnictwie jako elementu fachowego, 
jakoteż reprezentantów ministerstwa, pracy i 
opieki społecznej. Oprócz tego każdy ministor 
za zgodą ministra pracy i opieki społecznej ma 
prawo dełcgować swego przedstawiciela w o- 


Odpowiedź Kołczaka. 
Kraków, 10 czerwca (PAT). Radiotelegram 
stacyj krakowskiej z Lyonu z dnia 9 bm.: 
Admirat Kołczak wystosował do, mocarst: 
snrzymiorzonych notę z odpowiedzią na żąda 
nie informacyj, jaką mocarstwa te do niego wy: 
stosowały, W odpowiedzi oświadcza Kołczak; 


[I 
x 


bradach nad eprawami, które dotyczą jega mi-| że ma' niezłomną wolę przeprowadzić jak naj- 
nisterstwa. Rada dzieli się na sekcyę Pupmy-] szybciej wybory do konstytuanty. Mocarstwa 
słowa. rzemiosła, handlu, górnictwa, komunt- | zrobiły uwagę, że gdyby termin tych wyborów 
kacyi i rolną. Rada wyłania z pośród siebie sta-| miał się bardzo przeciągnąć, to możnaby awos 
łą delegacyę czterech przedstawicieli praco. |łać zgromadzenie narodowe z r.1 917, Co do te 
dawców, «czterech pracowników i jednego z| go nczynił admirał zastrzeżenie, że 
wyższych urzędników pod przewodnictwem ml-| dzenie z r. 1917 nia zostało wybrane w wanuń 
nistra i wiceministra, delegacya wydaje opinięj kach normalnych. Co się tyczy nowych | 
o wyżej wspomnianych projektach, które na-| powstałych na granicy Rosyi, nie widzi- 
stępnie ida do rozpoznania na prum rady. Naj rat żadnych truaności w sprawie Polski, | 


` wyrokar'za to, że zabrani do wojska ukraińskie. 


- wojskowym do zafwiedzenia sędzia Szawała. 


| dozy 7 ża 
hiepodlesłość została już uznana. Granice po“ 


i, nieprzejednanego stanowiska Kandydatów ad- 


NOWA RLEURMAA 


Zarządzenła dowództwa miasta. 


a ps >. podstawie wspólnej wokackich żydów, którzy ze swej strony przedło- |Na murach miasta pojawiły się wczoraj plakaty, 
gody. Admirat akeeptuje współpracę Ligi na-'żyłi deklaracyę odmienna, omijającą istotę rzeczy, ! W których dowództwo placu wzywa ludność cywil- 


rodów w kwestyi ułatwienia zaprowadzenia 
szerokich antenomij w Rosyi. Co się tyczy dłu- 
gów Rosyi, adrirał « przyznaje kategorycznie 
dotrzymianie zobowiązań, które zaciągnęty rzą- 
dy następujące po sobie aż do zamachu stanu 
bolszewików w r. 191%. 

Odpowiedź admirała Kołczaka zrobiła ku- 
(ne wrażenie w paryskich kołach golitycz- 
fra. : 


Sprawa żydowska. 


g Wiedeñ, 10 czerwca. >N. W. Journale dono- 
* m z Londynu: 
W. koresponlencyi z Paryża dorosi* »MaT- 


to jest kwestyę przynależności do narodu polskie- 
go, a poprzestającą na żapewnieniu lojalności pań- 
stwo wej. u 

W tajnem głosowaniu deklaracya, zgłoszona przez 
dra Marckowskiego, upadła znaczną przewagą 
giozów. 

Wobec tego wszyscy obecni kandydaci adwo- 
p Polacy (z wyjątkiem jednego) gremialnie 
zgromadzenie opuścili i. postanowili nitworzyć wla- 
sny związek, ma razie dla ziem Małopolski, dla 
ochrony interesów kandydatów adwokackich * ze 
stanowiska niś tylko zawodowego, ala obywatel- 
skiego i narodowego, którego dążeniem -ma być 
skupienie kandydatów adwokackich Polaków bez 


e 


ną, posiadającą broń, do złożenia jej w dowództwie 
[miasta przy placu św. Magdaleny. Nadto zakazuje 
dowództwo gremadzenia się w większych grupach 
i zapowiada ostre wystąpienie wojska i policyi 
przeciw gawiedzi ulicznej, walłęsującej się po uli- 
cach i placach. 

Wczorajsze rewizye. W ciągu wezoraj- 
szego dnia przeprowadziły władze wojskowe, żan- 
darmerya i Straż obywatelska rewizye w całem inie» 
ście, z szczególną zaś dokładnością w dzielnicach: 
pały s Kazimierz, Grzegórzki i. Podgórze, Zamy- 
kano kordonanii ulice i przeszukiwano domy od pi- 
wnie-aż po stryciiy, wehbdzono do mieszkań pry wa- 
tnych, rewidówano wszelkie schowki, szafy i kn 


ying Postz, że Polska pragnie z Rumunią, a po, wzylędu na ich przynależność wyznaniową, polity-;iey, znajdujące się nawet na strychach. Rewizye 


załatwieniu sprawy śląskiej o ile możności tak- 
że z Czechami zawrzeć ścisly sojusz gospodar. 
czy I miHitarny. Trudniejszym bylby sojusz Z 
Jugosławią, a40 z powodu przyjaznych stosun- 
ków pomiędzy Polską a Włochami. 

Życzenie co do sojuszu polsko-rumuńskiego 
pochodzi także siądy że ani Polska, ani Rumu- 
nia nie chcą przyznać Lidze narodów protekto- 
ratu nad żydami. Rząd polski pracuje nad,nie- 
moiyałem. w którymi podnieżie protest wobec 
konierencyi pokojowej przeciwko takiemu nma- 
ruszaniu sewerenności państwa polskiego. Pol- 
tka natomiast gotowa jest do ndzielenia ży- 


' ezną Jub dzielnicowa. 

Celem zrealizowania tego postanowienia, dnia 
9 b. m. zebrali się wszyscy kandydaci adwokaccy 
Polacy, udział w zjeżdzie biorący i założylt »Zwią- 
zek polskich kandydatów. adwokarkich z Małepo!- 
skie z siedzibą. w Krakowie. — W skład zarządu 
weszli: prezea: dr Józef Sarapata (Kraków); I. wi- 
ecprezes: dr Stanislaw Wyrzykowski (Rzeszów); 
IH wiesprexos: dr Władysław Marckowski (Kra- 
,ków). sekrotsrz: dr Adam Zagórowaki (Kraków; 
|skarbuik: dr Zdziela% Kwieciński (Kraków); człon- 
kami wydzialu zostali: fr Józef Umiiski (Rze- 
szów), dr Szymon Woźniak (Nowy Sącz), dr Michał 


dały dodatnie rezultaty. — Skonfiskowano wiele 
przedmiotów,  zrabowanych- podczas ostatnich 
zajść, schwytano wiciką iłość handytów i rzezinie- 
szków, z których wiulu brało udziat w oncgiłaj- 
szych rezruchach, odebrano dużo broni i amunicyi. 
mundurów i rzoczy wojskowych, ornz arosztowano 
wielu dezerterówy i penpisowych, ukrywających się 
przed slużbą wojskową. 

Wykryto przztamm podejrzane indywidua, přa- 
u dopodobrie agitatorów, którzy podczas rozmchów 
|edcgrali rolę podżegaczy. I tat w czasie rewizyi, 
przeprowałzonej przy ulicy Grzegórzeckioj 1. 6 
iw mieszkaniu niejakiego Goldberga, unaleziono 


dom i mniejszościom narodowym na mocy praw Jączek (Stryj), dr Jan Wyrwicz (Przemyśl), dr Ta- odezwy bolszewiekie, które— jak zo- 


zrajowych autonomii. 
Rumunia miała oświadczyć nawet, 
u pokojowego z taką klauzuią nie podpisze, 
»Morning Poste stwierdza, że 14 procent lud. 
aoćci w Polsee tworzą mówiący po niemiecku 
bydzi, którzy działają w interesie Niemiec i na- 
tal będą przez Niemeów używani do prowc%a- 
syjnej agitacyi w Polsce. Zwłaszcza po wata 
Neniu Niemiec do Ligi narodów będzie 8póso- 
buość do tego rodzaju intryg. 
>> 5 "OE 0 BEDE 
Ofiary mordu złoczowskiego.. 
Ze Złoczowa donoszą do »Słowa Polskiego:: 
Dnia 5 i 6 b. m. odbyła się w Złoczowie ob- 
fikcya zwłok ofiar masowego mordu hajdama- 
iego. Sekerą kierował starszy radca sądu | 
arlicki i radcowie Krzegzkowski i Kratochwil; 
zeprowadzaii zaś sokcyę "RZ Bendel, 


àt 
te Goliezki, dr Gawlikowski, dr Ilyene, dr Bilo- 


ricki, dr Biłowieka i i dr Bleim. ŚwiadRami by- | sy 


| Rusini — prof. gimn. Trusz, em. zadea sądu 
bolmicki i włościanin Czarnodolski. Przy ob 
kukeyi obecni byli oficerowie amerykański i 
ingielski, którym grzydziełono w charukierze 
kómącza oticera W. P. Pierwszego dnia prze 
owadzeno obdukcyę zwłok śp. Piotra Nowa: 
owskiego, Alirela Syma, Adolfa Dębickiego, 
Wichała Stefanowskiego, Adama Szemburskie- 
go, Juliana Herzoga (17-letniego), Jerzego Pod. 
órskiego (19-Jetniego), oraz Zdzisława i Leona 
apielewskiego (jeden z nich nie miał jeszcze 

0 lat), w drugim zań dniu odbyła się sckcya 


densz Piasecki (Jasło), dr Karol Kpuszyński (Wa- 


Jarman, dr Edmond Jakubiezka, dr Franelszek 
Bahr z (Krakowa). A s - 


Na cele Zwiazku zgromadzeni złożyli kwotę 


iznali świadkowia — rozrzneał Goldberg, karabiny 


że trakia- Sowie, dr Stanislaw Koneczny, dr Zygmunt Ab-| Manlichera„nahaje karabinowe i rowolworowe, oraz 


paszport niemiecki i ruski, przyczem stwierdzono, 
że Godlberg podczas ostatnich zajść strzelał do.tiu- 
mu, gly giç zaś uspokoiło, zbiegł w niewiadomym 


' Dodaik: wé karty cukrowe ,„klóre wydano Gia dalea! 
do lat 6-cin 1 dla osób chorych iza okazaniem których | 
zarządzóno sprzcdaż ryżu, me zostały bynajmniej 
przez magistrat wycoisue. Legitymaeyo te są do. 
tycnhczas wazne i ponieważ racye auiłatkowe cukru 
dia dzieci w wieku od lat 2—6 oraz dla chorych na 
micsiąe maj nie zostały dotąd wydzne na dotyczący 
kapon z prewodu braku odpowiedniego przydziałn eu~ 
kru na maj, powinny znajdować się w przeckowaniu 
interer wanych osób. Dla umożliwienie zaś poborm 
ryżu dla dzieci do lat 2,-dla których na legitymaezu 
dodatkcwe na cwkier za maj dotąd sią wydaje, oraz 
aby amożliwić pobór ryżu w tych wypadkach, w któ. 
rych ktoś dodatkowej legitymacyi cukrowej mie po: 
brał zarządził magistrat wydawanie przez właściwe 
bura ckregowe specyalnrch zezwoleń poborowych. 

FOSIEDZENIE RADY MIEJSKTEJ odbędzie się 
we czwart.k 0 godzinie 5 po południu dla zalatwic»; 
nia wszystkich spraw, które spadły z porządku; 
dziennego ostatniego posiedzenia, t 

Z UNIWERSYTETU. Ministerstwo w. r. i v. p. roz: 
porządzeniem z Guia 4 bm. 1919 r. Nr. 5132 zatwier- 
Cziło uchbwaię grona profesorow Wydziaiu iiozałicz 
nego Uniwersytetu Jagielldńskicgo z 3 lutego 1919 r.. 
ndriclciącą drowi Stefanowi Mazurkiewiczowi veniam, 
dccendi z zakresu matematyki. 

REWIZYE WCZORAJSZE. Podczfk wezorajszych 
|rewizyi, dokenywanych przez organa suaży obywa- 
I telskicj, wojska i polieyi w Podgórzu i ra Raźnie. 
|rzu w poszukiwaniu za brenią, organa kontroli. jak | 
|nam z kilku stron donoszą, w kilku wypadkach za-| 
| chowaniem się dały powód do uzasadnicnych skarg | 
i ze glruwy osób, u których rewisyę odkywano. I tak 
ekolo godziny 12 w poludrie kiku żołnierzy w towa- 
|rzystwie jakiegoś cywilnego rewidowało mieszkania 
ip. Klary Firkelsicjn w Podgórzu przy ul. Lwow: 
skiej, żcny urzędnika skarbowego, której męż i syn 
są cficerami w wojsku. Ponieważ znaleziono tam 
czeki vbrań 1 1ckwizytów wejskowych, będących 
| własnością wymienionych oficerów, pociagano panią 
F., do „owi: dzialnaści, a nawet chciano zabrać ko 
pszyczek z dotrą liescią domowych prowianiow, bę 
cących wiasneścią syna pani F. oficera. Interwencrą 
komisarza p. Słeninkł zapabicgia bezprawnej konti 
|tkacie. Byioby do życzenia, aby rewizye takie dos 


r z 7 tear lesre m E 3 r . . z .. zę : . n 
1.000 R. Tymczasowy adres Związku: dr Józef Sa- | kierunku. Natafiono też na jego zapiski i korespon- | konywane byly tylko w obecności komisarza policyi 


rapata, Kraków, uliga Szewska 1. 1. 20. £. piętro. 


ERP TTE ROE Tj. BOR TYCZCE POK E E E TA 
a 


= | : 
panha w Kaom 
Pa onmia w Kacani. 
Kraków, 10 ezerwea, 
Rozruchy, które przez piątek i sobotę zanie- 
pokciły całe miasto i nie obeszły sią bez dotkli- 
wych strat w zdrowiu ludzkiem i materyalnym 
dobytku, uważać można za stłumione. Oba dni 
Świąt Zielonych przeszły prawie w zupełnym 
spokoju. Sam fakt jednak, ża do rozruchów te- 
gó rodzaju przyszło w Krakowie, pozostawia 
osad bardzo przykry i wywołuje smutne reflek- 


e. 

Szkody moralne, Jakie one zrządziły, stre- 
szczają się w dwóch punktach zasadniczej na- 
tury. `. 

Bez względu na genezę tych najgłębszego po- 
żałowania godnych wypadków, bez względu na 
wynik śledztwa, które ustali ich źródła i prze* 
bieg, dzisiaj niezzwodna dla nas wynika strata 
polityczno-narodowa. W chwili, gdy na kongre- 
sie pokojowym .w Paryżu ustalają się granice 
Polski, gdy delegacya polska zastrzega się prze- 
ciw muęszaniu siq koalievi do wewnetrznego 
ustroju: Polski, zapewniające, że mniejszości na- 


włók pozostałych ośmiu otiar. Po odkopaniu rodowe w Polsce zarówno, jak każde wyznanie, 


fołu we wspólnym grobie znaleziono uwłoki 
Dzepielowskiego na klęczkach z tyłem 
podniesionym, co dowodzi, że «ostał on po 
zebany jeszcze za życia. Wydoby. 
zwłoki ułożono obok siebie i silnym strumie 
tiem wody z sikawki opłókano, poczezm z od- 
leglości 90 kroków dokładnie widać było, 2u 
Rolne części grzbietów, pośladków i górne czę: 
toi ud miały cienino-siną barwę od bicia. Po na- 
cięciu tych miejsc stwierdzono skrzepy krwi, 
w tkance skórnej i podskórnej, oraz w mię. 
miach, Uderzeń była znaczna ilość, gdyż nie 
>odobna było odróżnić poszczególnych pręgów. 
Towakowski i Sym mieli opróez tego sińca na 
kiatee piersiowej i ramionach. U Podgórskiego 
stwierdzono rozbicie czaszki uderzeniem kolby, 
ro nastąpiło jeszcze za życia ofiary, Inż. Nie$ 
miał rozstrzaskaną tępam narzędziem kość ska. 
e. Siarkel powykręcane polte, Po sekkcyi zro- 
iono zdjęcia fotograficzne zwłok. 
Na dziedzińen więziennem odkopano zwłokł 
B wlościan Polaków z Lackiago Małego, któ- 
rozstrzelano na podstawie nieogłoszonego 


go oświadczyli, że nie będa walczyć przeciwk 
braciom; na cegielni zaś zwłoki rozstrze- 
lanego legionisty, którego osobistości dotych- 
ję ES stwierdzono, è 
j sądu polowego ukraiúskiego w Złoczo. 
i wie, który wydał wny i barbarzyński 
wyrok na 17 bohkaterów-Polaków był: następu- 
«jący: przewodniczący rozprawy sędzia za Zło. 
czowa Konasiewicz; zędziowie słuch. praw 
Žmur, kand. notar. Dobrzański j por. Kantor z 
35 pp. Wyrok referował ż przediożył władzom 


PE TERE ZAC 1 OC JA YO OOP, 
Rozłam wśród kandydatów 
adwokatury. 


Dnia 8 czerwca odbył sią w Krakowie w lokalu 
taby adwokackiej zjazd kaudydatów adwokatury 
e Małopolski ze znacznym udziałem delegatów 
z prowincył. Tematem obrad były dwa elaboraty 
statutu: jeden przedłożony przez dra Adlera i pro- 
ponujący nazwę »Związek zrzeszeń kandydatów ad- 
wokackich w Małopolsce«, drugi przedłożony przez 
dra Sarapatę i proponujący nazwę »Związek pol- 
skich kandydatów adwokackich z Małapolski«, — 
Zebranie rozpadło się nu dwie grupy: jednę utwo- 
izyli kandydaci adwokaccy wyznania Mojżeszowe- 
go, którzy solidarnie i namiętnie -zwalczali prey- 
miotnik zpolskiche i dowodzili, że w związku 
tym winno sią znaleść miejsce dla wszystkich na: 
rodów, zamieszkujących ziemie państwa polskiego, 
u więc dla Rusiaów, Niemców -i żydów i-zadania 
związku chcieli mapełnis oderwać od podłoża pol- 
skiego. Na takie ujęci» rzeczy, jako też na formę 
jego wypowiedzenia, kandydaci adwokatury Dola- 
cy zgodzić się nio mogli i przaz usta dza Marekow- 
skiego zgłosili wniusek, aby każdy, kto pragnie być 
przyjęty do związku, podpesał następującą dekla- 
*aRYĘ: 
| »Zgadzając się, jako Polak, na cele, wskazane 
5 2-statutu Związku polskich kandydatów adwoka- 
tury w Małopolsea i znająs dokkuinie postanowie- 
nia tego statutu, peoszą o przyjęcia na członka 
zwyczajnego Związku i oświadczam, że w tym ce- 
lu poddaję się przepizóm statuta hez jakichkolwiek 
strzeżeń e. 
Nad deklaracja tą wyr lązała sią dalsza dysku- 
w której mowcy Polacy s naciskiem podkre- 


i, że żądają jeiynie przyznania sią do narodo* litego postępowania w tłumieniu rozruchów, — 
komendy 


j bez względu na przynależność wy- 


- „wości polaziej 
- zmaniową i 


polityczną. ] to jednak nio zdołało zia- 


korzystać będą z pełni praw obywatelskich, — 
wybuchają, wzniecone zbrodniczą jakąś ręką 
w Krakowie rozruchy o tle antiżydowskim, któ- 
re wrogie nam żywioły wyzyskają niechybnie 
Da naszą niekorzyść, uogólniając. ieh charakter, 
aa aa icz 2 ea 
ba bedzie znowu wysiłków wielkich, aby spra- 
wę wobec zagranicy przedstawić w świetle 
ietotnej prawdy i od narodu polskiego uchylić 
zarzuty, któreby najniesłuszniej na charakter 
jego i cywilizacyę rzuciły cień podejrzeń i insy- 
nuacyj. 

Druga szkoda, z tych zaburzeń dla nas wyni- 
kajnca, to fakt, że nia zdołano ich zaraz w pior- 
wszej chwili opanować, że dopuszczono wogóle 
do rabunków i starć zbrojnych, których przy 
pewnej tylko energii i stanowczości władz bez- 
pieczeństwa publicznego bez wielkich trudności 
można było nniknąć. Niedorostki i ciemne ży- 
wioły, z których ostatnie jakbv z pod ziemi na- 
gle wyrosły, wytworzyły w oka mgnieniu isto- 
tną rzeszę bandytów, która przez 24 godzin 
z rzędu teroryzowała całe miasto. Powstaje 
stąd niepewność, czy wypadki tego rodzaju nie 
mogą słę powtószyć, wytwarza jakaś nieokre- 
Ślona sytuacya, budzące ubawę, że pierwszy 
lepszy zatarg, przeobrazić się może w pogromy. 
grożfee życiu i mieniu obywateli. siejąc po- 
strach i teroryzm w całem mieście. Jest rzeczą 
wprost nie do wytłómaczenia, że gromady nie- 
dorostków, gorsząca zawsze nivokiełznanem 
swojem zachowaniem się, a wałęsające się po 
ulicach i placach publicznych, nie zostały do- 
tąd ujęte w karby, że niedorostkami tymi, two- 
rzącymi kadry stałe przestępców różnego typu 
i rodzaju, nis zajęło się społeczeństwo, jeżeli 
rodzice puścili tych biednych chłopców samo- 
pas i skazali ich na zatracenie moralne. I to 
zaniedbanie społecznej opieki mści sią dzisiaj 
na nas, bo z chłopięcego typu tego proletarya- 
tu wyrasta żywioł, który każdej chwili wywo- 
łać może groźne rozruchy i rabunki. 

Musimy stanowczo żądać, aby śledztwo nsta- 
Jiło powody rozruchów i aby ramię sprawiedli- 
wości dosięgło zarówno winnych zaniedbań w 
zakresie bezpieczeństwa publicznego, jak 050- 
bników, któro dopuściły się rabunków i zabu- 
rzeń. 

Jakikolwiek jednak będzie wynik tego śledz- 
twa, nie zwalnia on społeczeństwa polskiego, 
aby potępiło z całą stanowczością wykroczenia 
przeciw zasadom cywilizacyi i prawa, aby pad- 
jęło akcyę dla sanacyi stosunków, któreby w 
przeszłości do wybuchów tego rodzaju doprowa- 
dzić mogiy. i 


W niedzielnym numerze +N. Reformy za- 
mieściliśm pismo, »otrzymanć z Wydziału pra- 
sowego sztabu dowództwa awmii generała Hal- 
lera«. Otóż pismo to zamieszczone zostało z po- 
wodu nieporozumienia, polegającego na tem, 
że nie bylo ono urzędowym komumikatem i nie 
było przenaczone do druku. lecz jako prywatna 
informacya udzielone zostało redakepi, w celu 
wstrzymania tendencyjaych pogłosek, dyskre- 


orn armię gen. Hallera. 


Konferoncya w magistracie = 
W niedzielę przed południem odbzia się W magi- 
stracie konierencya prezydyum miasta z dowódz- 
twem okręgu gencralregu krakowskiego, z komen- 
armii Hallera, placu. Straży obywatelskiej 
której wybrano komitet z 3| czielone minimalne zapas T r 
| osób złożony, w- celu cprzcowsuia. projektu jedno- | ryżu dla najriezkędniej lg „Yi ti ds - 17 

tórye 
koówie wynogi około 80.000 i dla których pt 
WJU> 
waniu po pół kg. na osobę jedynie może wystarczyć. 


dami: 
h dyrekzyą policyi, ua 


W sklad komitetu welodzą delegaci: 
| miasta, policyi i Straży cł ywatelskiej. 


Z drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska L. 10 


dencyę, w których jest wiele ustępów niedwuzda- 
cznych, odnoszących się do agitacyi bolszewiekjej 
Goldberga, który zwykł był mawiać do swoich s3- 
siadów, że, »jak się uda — to będzie ministrema, 


Przy vlicy Grzegórzeckiej l. 10 znaleziono w ogro-| 


dzie dużo zrabowanych rzeczy, jedwabiu, materyj, 
bagnetów i nabcjów karabinowych. 

Na Grzegórzkach u niejakiego Franciszka Ohmie- 
łowskiego znałeziono rewolwery, dużo amunicji 
karabinowej i rewolwerowej, oraz bagnety rosyj- 
skie. Gdy wojska, przeprowadzające rewizye, wkro- 
czyły do jednego z domów przy ulicy Grzegórzec- 
kiej powitane zostało szeregiem 
strzałów przez bandytów, których 
wieńcu rozbrojono., © 05 7 

Oto kiłka szczegółów z jednej tylko uiiey. Tak 
było i gdzieindziej. Możemy się również podzielić 
a czytelnikami i innym, wiele mówiącym faktem: 
Jeden z tutejszych obywateli donosi nam, że prze” 
chodząc w piątek rano przez planty, zauważył lo- 
źqcą ną ziemi odezwę bolszewicką, podpisaną przez 
»Organizacyę komunistyczną w Warszawiec, wzy- 


iwającą do tworzenia orgamizacyj bolszewiekich, 


względnie do przystępowania do już istniejących. 

Ofiary. Podezas rozruchów z pomocą lekar- 
ską spieszyły rannym pogotowie ratunkowe cywit- 
ae i wojskowe. Pogotowie cywilne przewiozło do 


| szpitali 25 osób ciężko, oraz wielo osób lekko ran-| 


nych. Ogólną liczbę rannych cywilnych i wojsko- 
wych obliczają na 200 osób. 
w dniu wczorajszym przewiozło pogotowie ratunko- 
wo do szpitala św. Łazarza 2 osoby ciężko ranne. 


TE I TOR IRA PAE: 
KRONIKA. 


"Krakow, 10 Uzerwuh 
ZE ŚWIĄT. Po dingiej słocie wreszeie ' dopisała 
nam pogoda na Ziciene Swięta, Fakt tembardziej po- 
cieszający. że pogoda tych dni podobno jako progno- 


styk rozstrzyga o pagodzie następnych dni ezterdzie-|ne z początkiem "r. 
stu, Może więc wreszcie będziemy mieli przez czas | większej ilości pomocy naukowych. Otwiera się przeto 
dłuzszy słoneczną pogodę, aczkolwiek już drugi po- | szerokie pole dla wytwórczości krajowej, dotychczas 
do; zariedbanej. Ministerstwo w. r. i o. p. zamierza po- 
wiprzęc usiłowania wytwórców, którzy z jednej strony 


chmury dzień świąt nie zdawał się uprawniać 
zbyt optymistycznych przepowiedni. Ale za to 
pierwszym dniu teraźniejszość była bezwzględnie 
piękna. To też nawet oficyalnie proklamowany tyfus 
na Bielanach, Frzegorzałach i całej okolicy Bielan 
nie odetrurzył wyeicezkowiezów. Statki do Bielan i 
łódź motorowa edehodziły przepełnione, a. niezależnie 
od tege sznury jednodniowych zwolenników kamedul- 
rkiej iedziby €lagnęty de niej wszystkiemi drogami 
— 1 nad Wisłą przez Kopiec Kościuszki i WA Wolą 
Justowska. Popciudniu już las koło Skał anieńskich 
— przyszły park miejski, w którym znać pewna ro: 
boty przygctowawcze — we wszystkich punktach 
roztrzmiewał rozmowami, śmiechem. śpiewem, dźwię- 
kami mandolin itd., któremi uprzyjemniałi Bobia po- 
wictną drogę rouweseleni wycieczkowicze. Odpust, 
mimo wszystkie przeszkody był na Biełanach tłumny, 
a jeżeli doliczymy tych wszystkich, którzy nie z tk 
calekim celem wyszli jedusk za, miasto, to można p% 
wiedzieć, że w niedzicię poł Krakowa znalazło Eię 
„extra muros“. $ a 

Wczorajszy Gzień nie był już tak nieskalanie po- 
gedwy — rankiem przekropił nawet wcale solidny 
Geszczyk, a później chmurne niebo było trochę mie- 


pewne — ale nacgół było powietrze weala przyjam- 
ne. To też do wycieczek statkiem na Bielany było i 


wcieraj nio o wicle mniej amatorów, a wobec trochą 
niepewnej pogcdy bliżej miasta — na Bioniach, na 
Tałwaterze atd. roito się od sparerowiczów. Pełue też 
byly przez cały dzień planty, ulieami wśród wielu 
„umajonych* „domów snui się światoszni przechodnie, 
nawet „rozruchowcy* zupełnie na święta zastanowili 
swoją „czynność“, skłonieni zresztą do tegon: 
czą postawą wladz, które pod wieczór y na 
miasto elne patrcle policyjno-wojskowe, wzywające 
już o 8-ej przedewszystkiem do zamykania bram do- 
mów. To też wczoraj miasto, po Świątecznem oży- 
wiepiu, ncichło i opustoszało bardzo fzybko — zæ 
milkły kawiarniane muzyki, znikła z plant 1 ulic wię- 
kszcść przechodniów, opustoszały zamykane Testai- 
racye i kawiarnie — Kraków nolena volens udał się 
wcieśniej ra pokrzepiający sen, by wcześniej wstać 
de codziennej, powszednicj pracy, po dwóch dniach 
wypceczyzkn La 44 bad 

WYCIECZKE Na Zielone Święta przybyło do Kra 
kewa wiele osób z bliższych i dalszych okolic. Przy- 
jechało też wiele wycieczek zbiorowych przeważnie 
młodziezy szkolnej » Kongresówki oraz z wielu miej- 
gecwcści w kraju iak np. z Wadowic, Rabki itd., Ce- 
łem zwiedzenia miasta, jego paniątek t osobliwośe 0 
Mili geźcie zawitali także na przedstawienia, Kostu- 
szki pod Racławicami* w teatrze im. Słowackiego, 
ZE co chwilę z zapałem niestarzejącą ' SIĄ 
sztukę. "0 

NIEDOLE APROWIZACYJNE. Z Prczydyum miasta 


«trrym pismo: następujące: 7 
W notatce, 


zamicezezonej w kromce popolidniowcgo o 
„Nowej Refermy“ z dnia 6 czerwca br. Nr. 246 poda- 


no, iż przydział ryżu amerykańskiego dia Krakowa 


jest dostateczny, aly go wydać w ustalonej ilości dla 


na podstawie których zarządzono pobór ryżu, magi. 


strat w swoim czasia wyeośał, wobec Czego zarządze- 


w. 


nia magistatu w sprawie poboru ryżu jost niewyko= 


maine itp. x - 
Wolec tego magistrat stwierdza następujący stan 
sprawy: W dniu 2 czerwca 


stąrezała do abdzielenia całej łu 
cel, przyjmujące 240.000 mieszkańcow 
kg. na każdcgo mieszkańca, przy 


by był wynosić 10 wagonów. Ze względu na przy- 
y magisirat ograniczył pobór 


Fa łat Gciu 1 dia osób eborych, 
Kra 


einai s zaopatrzenia przydzielona ilośc przy 


Jeszcze | biegają końca; art.malarz, dekorator teatrów 


tesa we środę, 11 
| neizig 
|ejzłu poczekawią 11 klasy. Nałczy przyjląć ULzy- 


4 | 1) a) Zatożenie 9 nowych seminaryów: w Mogiel- 


od tytułen „Niełóle aprowizacyjne", 
wydania 


i ludności miasta bez ograniczenia prawa poboru 
dla letnich dzieci, oraz iż karty cukrowe dodatkowe, 


1919 r. przydzielia se- 
kcya ministerstwa aporo są lie 16.000 | 
kg ryżu amerykańskiego. Ilość ta zupełnia nie wy- 
A 5 k fudności, gdyż na ten 
racyę po pół 
dziaj ryżu powinien- 


oficera. któryby umiał zapobiedz brutalnej metodzie 
i echrorić ludzi ed nadużyć, 

| SCHRONISKO DLA BEZDOMNYCH. Publiczna 
zkićrka pieniężna, urządzona dnia 1 czerwca b. r. 
na pomnożenie funduszu budowy chroniską dla | 
bczdomnych, przyniosła kwotę 16.500 K. Komitet | 
budowy schroniska składa tą drogą serdeczna po- 
dziękowanie wszystkim osobom, które przyczyniły 
się do uzyskania powyższego pomyślnego rezułta- 
tu zbiorki, w szczególności zaś wszystkim paniom, 
które riezmordowania kwestowaly przy stolikach, 
po ulicach, oraz po lokatach. 

OTWARCIE „CICHEGO KĄCIKA". W sobotę w po- 
łudnie odbyło się otwarcie znanej | ulubionej przez 
publiczność krakowską micezarni podmiejskiej na 
Płeniach pod nazwą „Cichy Kącik", będącej wiaano- 
ścią p. B Fylla, właściciela znanej mleczarni przy 
pacu Franciczkańskim. Poświęcenia dokonał wobec 
zaproszontch gości ks, Fr. Pyclik. Mleczarnia „Cichy 
Kącik” znana od kilku lat, zamkmętą byla przez 
ostatnie wojenne czasy. Nowonabywca zbudował zna 
cznyim kosztem piękną weraodę, mogącą pomieścić 
kilkaset ceób. Odnowonym został również ozdobnie 

rzez architokta R. Bandurskiego domek. mieszczący 
zuchnie oraz pckcje gościnne na wypadek niepogody. 

Z TEATRU POWSZECHNEGO. Dziś „Piękna He- 
lena“ z świetną przedstawisielką tytułowej partyi, p. 
J. brzezowskiej. Jutro z powoua przygotowań do 
czwartkowej premiery, operetki Lecoq'a „Córka pani 
Angot“, teatr wyjątkowo zamknięty, We czwartek, 
14 bm. wchodzi na repertuar klasyczne areydzieło lek- 
ksęj muzyki fianeuskiej Leeoqa „Mmselle Angot" 
tt'órka pani Angot“) Próby pod rcżyseryą A. Le- 
lewięza i batutą kapelmistrza M. T. Rudnickiego, do- 
miej- 
skich, p. Wierviak, skomponował nowe dekoracye do 
sztwki, teatralne pracownie krawieckie kończą stylo- 
we. bogate kestyumy z czasów dyrektoryalu. 

WYCJECZKA DO ŻUPY SOLNEJ W WIELICZCE 
tzlcvków krak. Ogniska nancz. i ich rodzin waei 


czerwęą pod przewodn. p. Ro 
unkt zboroy o godz. 1/15 


"300 osob. P 


aeng odznakę. Lista uczestników zamknięta, 


POMOCE NAUKOWE DLA SZKÓŁ POWSZECHŁ- 
NYCH. Szkoły powszechne już istniejące i projektowa. 
szk. 1919-20 będą potrzebowały 


zechcą ułatwić zamierzeniu ministerstwa i zaspokoić 
potrzeby szkoł w kierurku wskazanym, a z drugiej 
przez zorganizowanie wytwórczości na miejscu zape- 
wuić pewnej ilości naszej inteligencyi 1 robotników 
pracę w kraju, Byloby przeto pożądane, aby wytwór- 
cy: kiórry tego żądania zechcą gię podjąć i dać mogą 

powieńrie gwarancye, przedłożyli ministerstwu ewe 
oferty z wzorami swych wyrobów, podaniem cen 
(jednostkowych, w dziesiatkach, setkach i tysiącach 
egzemplarzy, O ile wyroby te będą odpowiadały 
potrzebom szkoły tak pod względem ich wartości dy- 
daktycznej, jak i cen, ministerstwo zawiadomi o nich 
wszystkie organy szkolne. Spis pomoc naukowych 
mejna otrzymać w ministerstwie (Wydział progra 


DJ 


mewy £Eekcyi 1. Alae aae 20). 
Z INSTYTUTU MUZYCZNEGO. Fierwszy popie 


uczniów Instytut: odbędzie się w czwartek dnia 12 
bm. w sali Saskiej o godzinie 4 wieczorem. W pro 
gramie utwcry solowe i ensamblowe kias fortepianu 1 
skrzypiec niźrzych i Średuteb. Bilety do nabycia w 
księgarni Eberta (ul. Sławkowska). 

NAPAD W KAWIARNI. W 


kg wieczore: 


został w jedn j z kawiarń przy ud. Mostowe - 
nięty Stelan Żapióra przez jakiegoś ninmajomoga 


apacza, który go nożem ciężko poranił w nogę. Ran- 
nego onatrzyło towie, 

ZAMACH SAMOBÓJCZY. W jednym z domów przy 
uł. Mikołajskiej usiłowała odebrać sobie życie pewną 
21-letnia esługaczku przez wypicie znacznej ilości 


karbolu. Zawezwana pogotowie ratunkowe, które po 
mienie” Jaerwezej Bomocy prrewiono nieprzytom- 
ną do szpitał 


n = 

Z kraje. 

ORGANIZACYA SZKÓŁ ŚREDNICH W POL- 
SCE. Ministerstwo oświaty komunikuje: Wobec ko- 
| nieczności dolsonaria juź obecnie catego szeregu 
prac grzedwstępnych i przygotowawczych do or- 
ganizowania nowego roku szkolnego 1919—1920, 
Rada ministrów, na wniosek ministra wyzmsń reli- 
gijnych i oświecenia publicznego, zabwierdziła na 
stepujący program prac sekey szkolnictwa powsze- 
chnego i ssminaryów nanczycielskich: 


nicy, Łęczycy, Sandomierzu, Białymstoku; Pultu- 
sku, Kamińsku lub Wolborzu, Suwałkach | semi- 
narya męskie; w Chełmia (męskie juź istnieje) i Bia- 
łymetoku seminarya żeńskie; upaństwow ienie 9 B0- 
minaryów prywatnych: w Łomży, Ralomiu, Lu- 
bline, Częstochowie, Sisdicach Łodzi, Mińsku. 
Mazowieckim. Płocku i Sandomierzu. 

b) Założenie jednego seminaryum, skróconego 
"dla niewykwalifikowanych nauczyejeli czynnych, 
3 kursów pedugogizznych (półrocznych i rocznych) 
dla kandydatów na namczycieli z wykształceniem 
średuiem, Zletnich kursów dla nauczycieli robót 
ręcznych; 20 preparand (kursów wstępnych {Jo se- 
minaryów), dwóch szkół dla ochryniatek (Warsza- 
wa, Lublin) 4 seminaryum dla nauczycieli w insty- 
tutach głuchoniemych — ogółem w stosunku pół- 
rocznym 6,126.120 marek. rt A 

2) Kurcy dokształeające dla nauczycieli czyn- 
nych (wakacyjne w 150 ogniskach) 580-000 marek. 

8, Nowe inspekcye szkolne w 15 powiatach =- 
510.000 marck. - 

4) Opracowanie normalnej sieci szkolnej w po- 
wiatach (w lipcu i w sierpniu) przez specyalne ko- 


sięcy marek. 


ro pierwssorzędne znaczenie przemyslu 


teatr >SZTUKA« sw 


misye przy Radach szkolnych okręgowych 400 ty- | 


| _WEGrER; 107GzEPECA>” 


KONKURSY NAUCZYCIELSKIE. Sekcya 4d 
bictwa zawodowego ministerstwa wyznań. religiji 
nych i oświecenia pubiicznego rozpisuje. konkura 
na stanowiska: 1) dyrektora szkoły technicznej im, 
Wawelberga i Rotwanda w Warszawie; 2) dyrekto 
ra szkoły technicznej w Łodzi; 3) nauczycieli przedł 
miotów specyalnych w szkołe technicznej w Łodzł 

stanowiska to ubiegać sią mogą inżynierowia 
z praktyką fabryczną i pedagogiczną, w wypadki 
irzecim inżynierowi» mechanicy, chemiey, przę» 
dzalnicy i tkacze. 

Stanowiska wszystkie są do%hjęcia w dufa 1-go 
pea b. r. 

Kandydaci nadsyżać winni do sckcyi szkolnictwa 
zawodowego miajsterabra wyznań roligijnych I œ 
świecenia publicznego do dnia-21 czerwca podanie 


'|>eurrieulum vitaes, wierzytelne odpisy dyyfiomów 


i świadectw, oraz nazwisza osób 'w Warszawie, na 
których opinię powotać się mogą- 

SZABLA FONOROWĄA DLA CEN, IWASZKIGWE 
CZA. W niedzielę wręczono we Lwowie od mieszkań- 
ców miasta gen. Iwaszkiewiczowi szablę honorową. 
Jestto szabla polska z końca XVII lub %0czątku XVII 
wieku, odmienna od typn karabeli, Rekojeié jej s 
cicmaniego rogu, z jcleem krzyżowym i kapturkową 
głowicą. Zamiast pałąka, szerofi tafcuszęk z piecion- 
ki drutewej, ko to poziociste. pokryta breata 
resaętą ormameniysą. Sowula Ubpęny damascct=x2, 
szercko zażiobicza, lekko. krzywa Przy osadzie na 
główuł wyryte daty 1606 i 1812 mówią @ jej przeszlo- 
ei, Fechwa oprawna w drobno ziarnisty, czarny ja- 
e7cznr x pozłocistemi okuciarai. pokrytemi równicł 
rzniętą ernamentyką. Szabla ta była własnością pry- 
walą, przechowaną troskliwie jako droga pamiątka 
tedzinna 1 Memiictowi obywatelskiemu szczęśliwie 
udało się ją nabyć. Naicży do rzadkich okszów bront' 
polskiej, zwiaszcza po obecnej wojnie, wśród Której 
tego redraju zabytki przedstawiały szczególnie biko- 
mą zdobycz dia aupieżców. Na głowni kazał Komitet 
wylye z jeducj strony naple: „Gen. Wacławowi Iwa- 
7a — ogwobodzony Lwów“, z drugiej „Re 

FOGRZEB FTARNOPOLSKICH MĘCZENNIKÓW, Z 
Warszawy donoszą: Załobne nabożeństwo za śp. Je 
trzego Mmytrewa, Rudolfa Popiela, męezenników, po- 
lcgtych 4 maia w Tarnopolu, stało się wielką mani- 
festacyą haroduwą. Po nabożeństwie rnszęty 2 ko- 
fcioła eddziały wojska i publiczności ku. cmentarw- 
wi, gdzie z kaplicy wynieśli trumny na ramionach 
grzylacicle pomordowanych i złożyli je w jednym 

ctia Po mowach zasypano mogiły kwiatami, od. 
fpiewano pieśni narodowe, oddziały oddały > salwą 
he norową. i z . = 

BOHATEROWIE ZE WSCHODNIEJ GALICYI Za 
Iwcwa donoszą: Ludwik Lubicz-N fe x abito w 
ak i, b. oficer I bat. 4 p. Legionów, urodzony w War- 
szawie, w r. 1608, zmarł w Borysławiu. Syw śp. Hie- 
rcnima, ezłonką rządu narodowego w 7. 1863 wr: 
1014 jcdcn z pierwszych, licząc już lat 56, wraz mwa 
o Legionów (mtodszy 


starszym synem pospieszył 


syu poszedł potem za ich przykładem), w bitwie pod 
Laskami ciężko ranny, leczył się w szpitalu, a wy» 
szedłszy z Diego. 

do rozwiązaniu Ł 
wrdewomi zajmował się z zamiłowaniem numizmatyką 
a Mazeum narodowa w Krakowie zawdzięcza mu wie 
le rzadkich okazów z tej dziedziny. Zmariy esierocił 


pełnił służbę dziej w Kamiusku, aż 
cgionów. Poza wemi zająciami fa- 


żonę, dwu synów i córkę, 4 
LWOWSKIE „DZIECI NA WIEŚ" Ze strony dele 
gacyi polskiego Komitetn we Lwewia „Dzieci zę 
wieść dencszą nam, że akcya w eprawie d 
dziatwy lwowskiej na kolonie wiejskie rozwija sig po 
myślnic, I tak w Goriłcach zawiązano Komitet powie 


tewy, zieżony z pizedstawicieli wszystkich sfer tam. 


tejszego obywatcłetwa; na czele Komitetu stanęli pp.: 
starosta Strzelbicki, insp. Bobor, dyr, Majer, rauca. 
Kucharczyk. Uruchomionych zostanie 10-15 kolonii 
wakacyjnych. ; 

W Grybowie po zawiązaniu Komitetu powiatowegą 
wybrano wydział wykonawczy złożony z 5 osób s pp. 
starostą Siedleckim na czele. Postanowiono przygoto- 
wać ckrło 10 kolenii dla dziatwy lwowskiej. 

W Limanowej po założeniu obszerniejszego Komi» 


tetu powiatowegi oddano akcyą całą w ręce Komitetu 


wyknnawczego, skład. ktorego staBowią: przedstawi- 


aj cile starostwa, duchewieństwa, obywatelstwa, ngu- 
(czycielstwa z p. inspektorem Soleckim na czeie. 


Teniarowiono przygotować przeszło 10 Kolonii, za- 
«cm kilka tysięcy dziatwy łwowskiej znajdzie umie 


a są na koloniach wakacyjnych w tych powie 
tach. 


POWROT DELEGATA RZADU POLSKIEGO Z MO- 


SKWY DO WARSZAWY. Jak donoszą dzienniki war- 
sziuwekie, wa środ 
czaj 
der Więckowski. 


ę powrócił do Warszawy padzwy» 
aelegat rządu polskiego w Rosyi p. Aleksan. 


Jak wiadomo, rząd sowiecki po zajęcia Wilna przez 


wcjeka polskie zerwał rokowania w konkretnych 
kwestyach, które poruszył p. 0 i delegat 


rządu polskiego przez Finlandyę, Szwecyę i Niemcy 
wrócił z Moskwy do Warszawy. 
ZJAZD CERAMIKÓW W WARSZAWIE. Z War- 
szwy Genoszą Obradujący tu od b dni zjazd cera- 
mików uchwalił szereg rezolncyi, w których stwierdzo- 
ceramicznego” 
Gia odbkudewy kraja i całego życia gospodarczego 
kiajn. bemagano się nażychmiastowogo  rałożenia' 


szkoły ceramicznej, stacyi doświadczałnej, doetarcze 
„nia "ao i pioduktów pomẹaniszych, uregulowania 


taryf kolejowych, założenia fabryk, maszyn i urzę 
dzeń do fubrykacy! wyrobów ceramicznych, unormo- 
wania prawadawstwa robotniczego w zakresie cerati- 
eznym cte, Pawstal komitet złożony r 15 ogb, któ- 
remu powierzono opracowanie statutów Btowarzysze 
nia eeramików polekich. 1 

AEROPLAN W WIŚLE. Z Warszawy donoszą: W 
piątek w południe wpadł do Wisły w odległości 2 km. 
od mostu Poriatowskiego od strony Pragi aeropian 
wcjskuwy fiwupiatowiec. Na miejsce wypódku wyrw 
Szyli łedzią motorową kapitan siraży rzecznej 1 sier- 
żart. Letnicy: Belgijczyk i Franenz zostali urRtowa- 
mi, lecz cdDieśli ciężkie uszkodzenia Í natychmiast 
zostali przez rybaków przewiczieri do szpitala Czer- 
wonego Krzyża. Aparat uszkodzony. 


MIANOWANIE. Wiceprokurator gal Prokuratoryi 
skarbu dr Franciszek Nie wia dom sk t zastał 
mianowany dekretem Naczelnika państwa szefem: 58- 
kcyi w najw. Izbie kontroli panstwa w Warszawie. 


stawia popularny kino- 
fenomenalny program 
świąteczny, na który składają się: 
„ZAMACH GADÓW: 
senzacyjny dramat w pięciu aktach, 
WYSTAWA SZTUKI POLSKIEJ W, PARY ŻU 


oraz "= a - 
ARMIA GEN. HALLERA WE FRANCYT. 


PRZYDZIAŁ SACHARYNY, Stownizyszenie kaw:a- 
rzy zawiadamia 6w'ich członków, że przydział 82- 
charyny pa bieżący miesiąc rozpoczyna się we srodę 


dnia 11 -bm. ó 
REPERTUAR 


TEATRU MIEJSKIEGO IM. JUL. SLØWACKIEGO 
We wtorek, 10 bm.: „Hedda Gabler* H. Ibecna", 
REPERI SOWSZECHNEGO 
IEJSKIEGO TEATRU SZĘCHNEGO. 
wo Edp 10 bm.: „Piękna Helena". Występ pość. 
J. Brzozowskiej. © 


Dziś po raz ostatni 


WILHELM URSEL, radca Sądu krajowego wyżcze- 
go, długoletni prezes Tow. prawników i i rż M 
umarł 3 bm., Osicrocając 4 dzieci, między innemt Żor 
fe zong dra St. Stolarzewicza, prezesa V Koła T 
S. L. i znanego działacza społecznego. Był wzorem 
obywatela Polska i ojca. Cześć jego pamięci | 

Pogrzeb cdhył się w poniedziałek o godzinie a 
popetudniu z ul, Karmelickiej 48. 4 

NMaryaPieńoczykowek a, sanitarynszka wojsk 
peiskich, zmarła ma tyfus plamisty w szpitalu wojsk 
pelskich w Lublinie, pielęgnując wraz z matką i Rim 
sira rannych, chorych na froncią białoruskim, Pa 
grzeb cdbył się % dniu 2 bm. w Lublinie. 


Odpowiedzialny redaktor 
MICHAŁ KONOPIŃSKI 
Wydawca. 


RUDOLF OSMAN. 
Rzadca drukarni L, K, Górskty, 
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